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Nie siły na zamiary, 
Mierz zamiar podług sił, 


. W dzisiejszej porze egzaminowej, 
kledy młodzież nasza popisuje się między 
jnnemi znajomością poezji polskiej i 
w ćwiczeniach egzaminacyjnych wypisuje 
'dumne hasla romantyczne: 

Mierz siły na zamiary. 
Nie zamiar podług sił | 
a społeczność nasza równocześnie jnż | 
zdala świetny egzamin z indolencji poli- | 
tycznej--godzi się raz jeszeze skonfron= 
tować owo górne hasło z. nizinąmi naszej 
rzeczywistości. o a dą 
Raz jeszcze! — bowiem tei konfron- 
tacji dokonał w swoim czasie pozytywizm. 
A ponieważ obciął on skrzydła naszym idea- | 
łom, starał się dumę narodową zamknąć 
w ciasnych murach jakiejś dobrze zreszlą 
prosperującej fabryczki 1 przyszłość na- 
szą mierzyć łokciem handlowym—wydało 
się nam tedy, że winniśmy bez zastrze- 
.  zowskiego, jako prawdy 
drogowskazu dziejowego., 3 
. Boć my, którzy przerzncamy sią. 
wichrem od tezy do antytezy, od kurczów 
strachu powszedniego do idealistycznej 
Fozedmy serca, my nigdy nie jesteśmy 
w stanie stworzyć jakiejś syntezy, która 
 uwzględniałaby równocześnie uczuciowy 
rozpad do celów wielkich i rozumową 
ostrożność taktyki, budującej: przyszłość 
g mąterjałów rzeczywistości, z obliczenia 
dokładnego sił. g 
|.  Zagtrzegająe się mocno przeciw por 
gadzeniu, 14 naszą tytułowa antyteza 
„w stosunku do tezy Miekiewiczowskiej 
S©mierza do jakiegoś kurczycielstwa ide- 
alów, do powrotnej krytyki haseł roman- 
tycznych przez okulary filisterskiego po= 
gytywizmu--podkreślając mocniej jeszcze, 
iż nasze zdrowie społeczne wymaga stwo= 
~ rzenia jeszcze nieistniejącej syntezy po- 
„między teorją ideału i praktyką roboty 
dłań, chcemy na tem miejscu wskazać, 
jak fatalnie odbija się na naszem myśleniu 
 polityczno-społecznem owo udane zacią- 
ganie się pod sztandar romantyczny tezy 
Mickiewicza. | | 
-  Udanel—bo w gruncie rzeczy spro- 
wadza się ono tylko do powtarzania hasla 
poety w programach wszelkiego rodzaju. 
|.  maksymalizmów przy najdokładniejszem 

-  galożeniu rąk. | zy 

>> >> ` Nie zostało dotychczas ocenione 
a nas, że okrzyk: | 

- Mierz siły na zamiary, 
- - Nie zamiar podlug sil! 


jest hasłem uprawnionem w ustach wiel- 
kiego wieszcza narodu, ale brzmiącem 
fałszywia na wargach pospolitych gadu- 
łów, że było ono odpowiedniem w nocy 
niewoli, gdy orzeł o spętanych skrzydlach 
pragnął najdalej biegnącem w przyszłość 
- marzeniem obudzić zaspanych beznadziej- 
nie, ale niewłąściwem jest o szarym świ- 
„cje, gdy pracownicy powstać winni z leż- 
„ nie swoich, aby krok za krokiem budować 
rzeczywistość, = = = 000 Sa a 
©. Każda działalność rozumna musi 
rozpadać się na dwie fazy — na fazę, | 
„ kiedy stawia się cel, oraz inną, gdy ów 
"el rozkłada się na poszczególne plany— 
etapy, kolejno t stopniowo wcielane. Ovóż 
cechą działalności politycznej naszych 
niezliczenych partyj jest, że nio potrafią 
` one i nie chcą wyjść nigdy z pierwszej 
- fazy -— że nie są zupełnie zdolne do roz- 
'kladania ogólnego ich celu na poszcze- | 
gólne, na etapy—że każdy wreszcie. wy- 
pbraża sobie, iż mu przeznaczono rolą I 
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orła, bujającego ng wyżynesh i obejmują- 
cego z niedosjiążnych 
robót, do których... brak pracowników! 

Dlatego poważamy sia twierdzić, ża 


wkuwane bez żadnych zastrzeżeń w młode. 
mózgi przez starych romantyków na lek- | 


cjach literatury hasła z „Ody da mto- 
dości* współdziala fatalnie powstałej, 
jako osad niewoli, bezradności i indo- 
leneji na polu życia praktycznego, podoh- 
nie, jak bez zastrzeżeń podawana wska 
zówka.z ballady „Romantyczność“, depre- 
cjontjąca szkiełka i oko mędrca współ- 


„| dziala niechęci narodu marzycielskiego 
| do poważnej i systematycznej nauki i do 


ścisłych metod przyrodniczego poznania. 


_ „Mierz siły na zamiary — ta może: 


mieć sen—-tylko taki, iż człowiek powinien 
postawić -przed sobą jakiś cel wysoki, 
zamiar olbrzymi i do tego celu skupiać 
winien wszystkie siły, jakie tylko posia- 
dać może w sobie, 


„Nie zamiar podlne sił* — to może. 


być wskazówką trafną tylko, jaka anty- 
teza wzelędem tych, co obierają sobie 
z góry same maluczkie zamiary i zapytnią 


czy 


$ | się, broń Boże, nie-nadwyrężyć, -. 
| tdealnej, jako | ` i 


stwo w życiu, czy to prywatnem, czy Sro- 
łecznem, takiej zasadzie, j 
kreślenie calkowita wszelkiej techniki 


pracy? Tylko młodym i starym dzieciu- 
chom naszego do niczego nie obowiazu». 


jącego romantyzmu wydawać się może, iż 


można, iż wolno stawiać przed sobą jaki- 


kolwiek zamiar do wykonania i nia obli- 


czać natychmiast proporcji sił, których 


wcielenie zamiaru wymasa, Toć ani jedeh 


anglik, francuz, czy niemiec — potrafiąs 


wsząkże stawiać Sobie cele najdalsze, 
plany najśmielsze — o ile nie jest zeola 
pozbawiony rozsądku, nie przedsiebierze 
nie, bez zapytania, czy ma odpowiednie 
siły po temu I warunkiem twórczości 
owcenej, warunkiem calego postępu życia, 


jest niawyczerpywanie wszystkich sił od- 


razu, nie rzucanie wszystkich sił naraz 
na stawkę losu, lecz wcielenie stopniowa 


mnóstwa zamiarów, na które idą częściowo | 


pełne siły, © | 
_Gzyli innemi słowy zasadą prak- 
tyczną i taktyczną budowania na każdym 


polu życia (tak w teclinice jak i w poli- 


tyce), jest akurat odwrotna od Mickiewi= 
czowskiej teza t. j, | 
| Mierz zamiar podług sif 
i tylko szaleństwo wykluczać może całko- 
wicie z życia tak wykonywanie zamiarów 
drobniejszych, podporządkowywanych ce- 
lowi odleglemu, bodaj niewidzialnemu 
nigdy ideałowi—jak i każdorazowe skon- 
trolowanie czy zamiarowi 
razie dostateczna ilość siły, 
Zresztą i Mickiewicz w swojem pa- 
radoksalnem wykreśleniu tej nieodzownej 
funkcji życia, stawiając tezą odwrotną 
nie myślał przecież o tem, aby podejmo- 
wane były przez kogokolwiek zamiary, 
absolutnie nieodpowiednie silom (gdyż 
wówczas 
wiek mierzeniu). Niel on tylko życzył 
sobie, aby wydobyte. zostały z ukrycia 
wszystkie siły, jakie naród w zapasach 


swoich posiadać może—i do tego najwyż 


szego napięcia sił aby dostogowany został 
najwyższy możliwie ideał. == 


A to wlaśnie. jest nieszczęściem na-. 


szem, że my w praktyce życia. politycz- 


nego wykluczyjiśmy zupelnia z obiegu 


zasady konfrontowania zamiarów % po- 
trzebną do ieh osiągnięcia w każdym wy 
padka. siłą, że podnieśliśmy na szczyt 
mądrości politycznej hasło vtóreeo wiersza: 


--Rędakeja 1 Bdminlsrzcja w Łada, 7 
- Piotrkowska 68. 


Eno n e ca owczekatnccł 


HE E Hodakcja i Dintnsteocja a Warin, Marcha 7, 
l Kentor w Warszawie, Kredytowa 18. dẹ! 


w Koluszkach, w Miąwie, 


szczytów całość | 


szczęściem 


 malistyczniejszego pasywizma, 
„nego z najpasywistyczniejszym maksyma 


za każdym razem, czy sprostają im, aby |lizmeml.. |. 


kasze rzeczy nylejgfe, sby piga |armję w końsu XVH] wieku, — czyli, jak 


a k — | Aarto satyryk Zabłocki: 
- Ale grzechem przeciwko elementar- | a 

nym wskazaniom zdrowego roznma by- 
taby owa wtóra zasada w formie nega- 
tywnej. Co znaczyłoby stałe posłuszeń; 


- Bogu chwała! Gdzież 


jak nie prze= 


odpowiada na 


nie byłoby mowy o jakimkol-- 


| Dziennik polityczny, społeczny 1 literacki: 
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Nis mierz zamiaru podlag siil- 
Boviem wydało się nam, że wszel- 


kije zamiary, które są wykonalne, ubli*ają 


ggota naszej dumie narodowej, że wogóle 
obliczać siły, gdy sią ma jakieśkolwiek 
planr--to godne jest anglika lub niemca, 
o których za to „obliczanie“ z taką po- 
gardą wyrażał się Towiański, jako o dzie- 
ciach w wiekn szkolnym, lub mniej niż 
szkolnym. Nam również rzekomo nieba 
dało intuicję, która kontrolę obliczeniową 
czyni dla polaka zbyteczną. | 

I gorszem jeszeze nad tamto nie- 
| jest, ża hasło pierwszego 
wiersza z tezy Mickiewiczowskiej egza- 
gierowaliśmy w dziwny zaiste sposób, t.ļ. 
nie wydobywaniem z siebie wszystkiech 


[sił odnajdujemy odpowiednie dla nich 
zamiary, a poprostu fantazjonujemy za» 


miary na rachunek wszystkich hypote- 


tycznych sił, których na serjo nikt wy- 


dobywać nia chce i nie umie. 

„Mierz siły na zamiary!” ! 
zrozumiano:u nas jaka hasło najmaksy» 
połączo- 


Choroba to stará! Tak wystawiliśmy 


'Stanqło 100000 żolnierzy. Są żołnierze! 
one? Gdzieżby? 
— Na papierzel 
Leo Belmont. 


-Przymierze niemiecko -aughacke. * 


|, dak wiadomo, niedawno w niemieckiej 
kwaterze głównej odbył się zjazd Karola I-go s 


cosarzem niemieckim. W wyniku tego spotkania 


się monarchów nastąpiło — jak to doniosły ko- 


munikaty urzędowe =~ skonsolidowanie przy- 
mierzą, łączącego państwa środkowo-europejskie, 


Zawarto układ, ktory da się atreścić w następn- 
jących trzech punktach: | 
= I) Przymierze dwu cesarstw przedłuża się 


"na lat dwadzieścia pięć; 


2) podpisana zostanie konwencja militar- 
na według planów, opracowanych przez sztaby 
generalne obydwu mocarstw =- wreszcie 

3) traktaty gospodarcze 1 polityczne zo- 

staną wznowione i rozszerzoną w sensie więk- 
szego zbliżonia państw zainteresowanych. 
. 0 znaczeniu zawartęgo układu później do- 
piero wyrobić gobie będzie można ostateczny po- 
gląd, obecnie polegać należy w tym względzie 
na wynurzeniach prasy półurzędowej, która 
sprawie tej poświęca bardzo dużo miejsca, 


następującej: Ars 

„Dewne dwuprzymierze powstało dla ce- 
lów defensywnych w stosunku. do Rosji. Wy- 
padki, zwłaszcza z wojną wszechświatową nie 
wpłynęły na zapoznanie tego zasadniczego wa- 


runku przymierza; przeciwnie, zacleśniło się ono 


Jeszcze bardziej, Zostaliśmy napadnięci i musi- 
my się bronić przeciwko całemu światu napast- 
ników. Dlatego też musimy utrzymać, wydosko- 
nalić i skonsolidować nasz sojusz, który zacho- 
wa na zawsze swój charakter sojuszu defensyw- 
négo. ZOZ 

„Óddawna i na długo Rosja przestała być 
główną grożbą. Przeciwnie, całe mnóstwo in- 
nych wrogów zagraża nam unicestwieniem, Trze- 
ba, by defensywa dwuprzymierza przystosowała 
się do tej sytuacji i przewidziała możliwość ną- 
padu i z innych stron, nietylko za strony Rosji. 


To obronne przymierze posiada wybitne stano- 


wisko w rzeszeniu narodów, które ma być utwo- 
rzone przez koalicję, HE | 
„Narody zawierają sojusze, by zapobiedz 
nowym wojnom. Dwuprzymierze nie pragnie ni- 
czego więcej jak zabezpieczenia się również przed 
wojnami w przyszłości; jego zasady nie różnią 


 Bię niczem cd zasad ligi narodów”, 


 BAŁÓSZENIA w Królestwie Palskian: 
Swyszkjni: 50 fon. za wiersz pełltowy jednoszpaltowy (na 
stronie sześć szpak ). | A 
BISERB 7 fon. za wyraz, najmniej 75 fen, | 
JaGgsłana (po lokácie): Mk. 1.25 za wiersz petitowy (ste. 4 sup.) 
Bskiolsgh | Mk, za wiersz potitowy (str. 4 szp.). ; 
W gzials hant wym: Mk. 1.25 za wiersu petit. (str, & szp.). 
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W tym samym duchu wypowiadają się pis- 
ma, zbliżone do wledeńskich i berlińskich kół 
rządowych. Niezależna prasa niemiecka, bez 
wzgledu na przynależność państwową, naogół 
również przychylnie przyjmuje wyniki obrad ł 
przypisuje im niezmiernie doniosły wpływ na 
przyszłe ukształtowanie się stosunków politycz- 
nych w Europie. 


związek broni. 


poza ( anaa 
(Wynurzenła austrjackiego generała). 


„Jeszcze przed zjazdem monarchów 
w wielkiej kwaterze głównej pisał pe- 
wien znakomity anstrjacki dowódca w 
„Deutschdstrrejchische Volkszeitung“ 0 
konieczności ciasnego związku broni, Mó- 
wi on tam: 
|. „Nie wolna nam zapomnieć nank tej 
wojny i to, cośmy przeoczyli, jeszcze rag 
przeoczyć. Musimy brć i pozostać taksil- 
ni i tak przygotowani, jak teraz, na wye 
żynie naszych czynów. I jak podezas woje 
ny związkowi walczyli i zwyciężali ramię 
przy ramieniu, tak muszą oni teraz, ng- 
ród obok narodu, stworzyć podstawę, aby 
nas nowa burza zastała przygotowanymi. 
Należy stworzyć związek broni, który be- 
dzie pewną obroną ojczyzny i ostrzeże- 
niem dla naszych wrgów. Rozmiar i isto» 
ta tego związku wynikają automatycznie 
z jego celu. pe 


1) Związkowi obowiązują się wzaje= 


mnie, że wyzyskają swe siły narodowe 


całkowicie. Idzie o to, aby być jaknbj» 


Bilniejszym w pierwszym dnin wojny, Tyl- 


ko w ten sposób można ograniczyć cząs 
trwania wojny. Gdybyśmy w 1914 roků 
mieli te wojska, które mamy dzisiaj, to 
wojna by się dawno skończyła. | 

2) Każdy meżczyzna, zdolny do no- 
szenia broni, musi przejść szkołę wojen- 
ną, Czas służby wojskowej należy mo- 
żliwie ograniczyć, a wojsko uwolnić od 
wszelkich czynności, które nie odpowia- 
dają ich właściwemu zastosowaniu, 

8) Przepisy dla związkowych, tyczą- 
ce się orzanizacji, wykształcenia i uży- 
wania wojsk muszą być zbudowane naje- 
dnakowych podstawach, aby można było 
oddziały wojsk wcielać do wojska związ- 
kowca i aby się one nie czuły tam 
obeo. 

4) Uzbrojenie winno byé do tego 
stopnia jednolite, aby wojska nie potrze- 
bowały czekać na pomoc z ojczyzny, a mo- 
gly sią zaopatrzeć w broń i amunicję naj- 


| krótszą drogą. n 
Opinję Wiednia wyraża komunikat treści 


5) Wojska związkowych winny się 
wzajemnie poznać. Tyczy się to specjal- 
nie korpusu oficerskiego. W tym celu 
należy odkamenderowywać swoich ofice- 
rów do wojsk drugiej strony i nadać im 
tam równe prawa z oficerami rdzen- 
nymi. | 

6) Wszystkie przygotowania do woj- 
ny należy czynić społem, Wymaca to cią- 
głej współpracy cbydwuch stabów gene 
ralnych i ministerjów, Dla przygotowań 
gospodarczych należy zachować podczas ` 
pokoju instytucje, stworzone w tej woj- 
nie, 

7) Wybndowa kolei obydwnch związ 
kowców winna być, jak to wskazała te- 
raźniejsza wojna, jednolitą, 

Wymienione warunki nie dążą zupeł- 
nie do wsiąknięcia jednej armji w draga.. 
Każda ma pozostać częścią calości, za- 
chowując to, co jej przekazała tradycja 
i poczucie istnienia. Ma być jedynie nsu- 
nięte wszystko, co Lamowaloby złanie sią 
w jeden harmonijoy akord, © 

Nikt nie ma panować, nikt nie ma: 
narzucać drugiemu myśli i życzeń, obok 
siebie i dla siebie ma Lażdy czy.ić swój 


a 


południowy. 


obowiązek, W tem połączeniu sił leżeć | 
będzie, w razie nowego niebezpieczeństwa, | - 


pewna gwarancja, źe wszystkie przeszko- 
dy uda się przezwyciężyć. 
anni 


x 


Komunikat niemiecki, 


Berlin, (Urzędowo) Wielka kwa- 
tera Główna donosi dnia 28 maja. 
Na terenie kanału i nad rzeką 
Lys, na polach bitwy z obydwuch 
stron rzeki Nomme'y i nad Avreą 
wznowiły się wczoraj rano walki ar- 
tyleryjskie. Między Voormerze i 
Loker wpadliśmy do linij francu- 
skich i przyprowadziliśmy przeszło 
200 jeńców. . "rę > 
Atak niemieckiego następcy tro- 
nu na poludnie od Laon uwieńczo- 
ny został zupełnym powodzeniem. 
Stojące tam francuskie i angielskie 
dywizje zostały całkowicie pobite. 
Armja generała v. Boeh- 
ma zdobyła Chemin des Dae 
mes. | | 
Długi ten pas górski, o który 
rozbił się na wiosnę 1917 roku wie- 
ki francuski plan pzzełamania frontu, 
a który opuściliśmy ze względów 
strategicznych na jesieni ubiegłego 
"roku, znajduje się znowu w naszych 
rękach. z: 
Po energicznem przygotowaniu 
.artyleryjskiem zdobyła nasza niezrów- 
nana piechota z brzaskiem dnia przej- 
ście przez Aillette między Vauxail- 
lon i Craonne i werżnęła się da- 
lej w linje -angielskie bardziej na 
wschód, między (orbeny i Aisne. 
Załogi pierwszych linji nieprzyjaciel- 
skich, zaskoczone zpienacka, stawia- 
ły wczoraj słaby opór. a 
Już wezesnym rankiem zdobyto 
- Pinon, Chavignon, fort Malmsison 
Courtecon, Cerny, Góre Zımową, 
Craonne i Villenberg, jak również 
wybudowane oszańcowania na północ 
od Berry-au-Bac. S wusę 
Około południa, wśród ciągłych 
walk, dotarto między Aailly i Ber- 
Ty Mu Beg do Aisne. Veilly zdo- 
„PTąc naprzód przekroczono pole 
lejów zeszłorocznych walk wiosen- 
nych i zimowych, i 
| Po południu atak kontynuowano. 
Między Vauha'llon i Vailly stoimy 
mna wzgórzach przed Vauhaillon, 
Lafaux i na południe od Condé. 
Między Vailly i Berry-au-Bae 
przekroczyliśmy Aisne i przenieśli- 
śmy walkę na teren, który pozosta- 
wał nietkniętym od 1914 roku. 
=- Powtórnie odrzucono wroga z 


umocnionych wyżyn leśnych na po- | 


łudniowym brzegu rzeki. 

Między Vally i Beaurieux 
osiąguęliśmy wyżyny tuż na północ 
od Vesie, REKRMA 

Armja generała v. Belowa (Fritz) 
odrzuciła wroga z silnych stanowisk 
między Napigneul i (irimont poza 
kanał Aisne i Morne i zdobyła na 

zachodnim brzegu kanału miejscowo- 
ści: Cormicy, Geuroy i Loivyre. 

Dotychczas doniesiono o 15000 
jeńcach. | 

Między Mozą a Mozelą i na 
froncie w Lotaryngji ożywiła się 
_ działalność bojowa. Wycieczki do 
linji  nieprzyjacielskich dały nam 
przeszło 150 jeńców z francuskich | 
1 amerykańskich pułków. w 


Pierwszy genera t-kwater mistrz 
Ludendorfif, 


(wieczorny). 
Berlin. (Urzędowo). Wielka kwa- 


tera glówna donosi dnia 28-g0 maja 
wieczorem: | 


Kontynuując nasz atak przez 
Alsne rozszerzyliśmy zdobycze dnia 
wczorajszego, Toczy się walka o 


odcinek rzoki Vesle, między Soissons | 


i na zachód ód Reims. Z obydwuch 
stron od Fismes. 


| maja: 


Anere, Somme, Lys, craz nad odcinkiem 


aiohyiiemy brzeg | 5 


ieden. 


Działalność bojowa w odcinku. 


i "aau | Tondąje oslabh. Przeszkodzono usi- 
„ KOKUNIKATY URZĘDOWE. |z>waniem  włoctów posunięcia się | 
_ 7, |naprzód na szerszym froncie. Część | 4 
sa | - | naszego matoriału, wbudowanego w 


wpadła w ręce 


lodowiec Rresena, 
nieprzyjaciela. 

Ataki b 
gwałtownym ogniem artylerji i mio- 


części naszych przednich linji. ~ 
E Szef sztabu generalnego. 


Szczegóły nowej ofenzywy, 

Berlin, 28-5. (T. wł.) Omawiając roz- 
poczęcie niemieckiej ofensywy na zacho- 
dzie współpracownik wojenny „Nordd. 
Alld. Ztng'* pisze m. in: Trzeba podzi- 
wiać dar proroczy Repin"tona, który w 
„Morning Post" iuż w dniu 14-ym maja 
zwracał uware, iż nowa ofensywa nie- 
miecka, skierowana bedzie niewątpliwie 
przeciwko wojskom angielskim i roznocz- 
nie się na odcinku trontn Arras-Montdi. 
dier: pomimo całej dokładności tego 
przypnszczenia uważa on jednak, iż jest 
tu możliwa taktyczna, nie zaś strategiczna 
niespodzianka dla wojsk koalicji. Obecnie 
i jego należy zaliczyć do fałszywych pro- 
roków. Nietyłko że mylnie wskazał miejsce 
rozpoczecią ofensywy, leez Hindenburgowi 
uda'o się nadto najzupełniej zaskoczyć 
nieprzyjaciela nietylko pod względem tak- 
tycznym lecz i stratericznym O brzasku 
dnia 27-go maja rozpoczęła sią bitwa 
przy. Chemin des Dames. Natrafiła ona na 
dywizje angielskie dopiero co tam przy- 
byłe'w celu odpoczynku na tym spokoj- 
nym froncie po przejściach nad rzeką 
Lys. Jest to zaprawdę nowe arcydzieło 
niemieckiej sztuki wojennej. | 


Wojska niemieckiego następcy tronu | 
za. zwykłu siłą uderzenia i świeżością | 
szturmową. uderzyły na szerokim froncie 


i pod wieczór zdobyły wyżyny, o które 


zeszłej jesieni walczono tak urorczywie, 


a których zdobycie kosztowało francuzów 


swego czasu tyle krwi. Lecz nie dość na 
tem. Wraz z tym świeżym atakiem, będą {| 5 
cym nowem uderzeniem w kontynuowaniu |. onagro- 
niemieckiej: ofensywy, a który doprowa-:| "NITY 


dził nasze wojska: prawie że do stanowisk 


wie walka o ich posiadanie, 
Jednocześnie zaś na wszystkich fron- 
tach dawnych terenów walk nad rzekami 


nad rzeką Aisne, rozp- cznie się niewątpli- |. 


Arras i Montdidier, gdzie Repington ocze- 


kiwal natarcia, ponownie głos zabrały ar- 


maty niemieckie, aby zakomunikować 
przeciwnikowi, spogłądającemu ze zdu- 
mieniem i z konsternacją ku rzece Aisne, 
iż my również jeszcze istniejemy. Nie- 


wiadomo co najbliższe dni przyniosą na | 
tych frontach, Wszystkim, którzy w cią- | 
gu ostatnich tygodni z rozpaczą opusz- | 
| zrozumieć dla- | 
Nazebruuk | 
i Ypres, otworzą się być może oczyizro |. 
zumieją znaczenie tej przerwy podzas | jęt, 


czali głowy i nie mogli 


czego nie zdobyto Amiens, 


walk. 


daja m zachodzie, 


Berlin, 28 maja. (T. wł) Dnia 26 | 


maja miedzy kanałem Passchandaele i 


Yzerą po krótkim przygotowaniu artylerji 
i miotaczy min, zaatakowały oddziały | 
szturmowe niemieckich mary narzy stano- | 


wiska nieprzyjacielskie, odepchneli wroga 
aż do ożnaczolego celu, pomimo silne- 
g0 oporu, poczem powrócili do swych 
stanowisk, ` przyprowadzając 2 oficerów i 
83 Żołnierzy, jako jeńców e 

. Silny kontratak, 
znaczne siły podczas ataku niemieckiego, 
powiększył jedynie straty nieprzyjaciela, 


5, Berlin, 28 maja: (T. wł.) — Oprócz fo 
Laon, które otrzymało 26 maja 120 po- 
cisków, ostrzeliwali francozi . tego: dnia 


omunikat austrjacki. 


 Urzędowo . donoszą 28 | 


wywiadowcze, poparte | 


przedsięwzięty przez 


tymi punktami. Francnskor: ngielskie 


Ka stawiały ze zwykłą odwagą opór 
| natarcia niemieckiemu. Bitwa jeszcze się 


łski na bardzo Szerokim f 


; i. 


Bydgoszcz, 28 maia. (T. wł.) Odbył 


lu saeólnej komisji niemieckiej marchji 


wsrhodniei, Wysłano do cesarza depeszę 


trosk w przyszłości, Oby cesarz nie po- 
źwolił krzywdzić I wypierać niemeów i 
aby marchia wschadnia pozostała tem, 


czem zawsze była: krajem niemieckim. “` 


W odpowiedzi na ta nadeszła tele» 
„graficznie nastęnniąca odpowiedź; 


(9 «Jego cesarska Mość z prawdziwą. 


| radością I wdzięcznością przejął wierne 


sława zoromadzonych, z okazji niemiec-. 


kiego dnia stowarzyszeń. Niemiecki kraj 
„ma być utrzymany dla niemców i nie- 


| miackieco ducha, Na tym moża wierna 


| strażnica na Wschodzie polegać”. | 
mo... Z najwyższego nolecenia © 
- Tajny radca gabinetn y, Berg. 


o Skon gon, Kessl, | 


|. Berlin, 28 maja. (T. wł) Głównoda- 


wodzący w Marchii i adjatant Jego Ce- 


 sarskiej Mości generał v. Kessel zmarł 
akolo północy w swoim mieszkaniu. — 
Wezoraj, rano został on nasle tkniety 
atakiem apoplektycznym, z którego już 
się nie podnióśł. NSE Bóg 


(Zmiany w kowendzie Austrfcko- | 


wł) 


| stała, po gwałtown ym ogniu artyleryjskim, 


zdobyta przez naszą wspaniałą piechotę. 0 
|.Przekroczyliśmy Aisne i zbliżamy się do 
Fósle, Fritz na czele -] dywizji gwardji | 
"dosięgnął Aisne. Również. d. 28 
znowu się wyróżniła Jak anglicy 
neuzi zostali zaskoczeni zupelnie | 
a. Nasze straty są niewielkie. — i 
o- kontynuujemy bój, Bóg zesłał nam | 
| piękne zwycięstwo i będżie nam ` nadal 


"éste 


kont 


pomagał! - aa NIDA POS NE 
| ocni ../ Pozdrowienia 


Wilhelm 


rawoz- 


skie donoszą: Zatopiony wedlug spi 
-skrążownik 


znowu swoje miasto Hoye. Niemiecka ar- | 


tylerja wzięła z dobrym skutkiem pod o- 
gień Hazebronck, Morbeque, 


Pazi Lithers, | 
Choqus i szy» y kopalniane w „Noeux, jak. | 


również dobrze obsadzone rowy nieprzy+ |. selst 


| jacielskie między Mesnil i Butincourt. — 
Zaobserwowano ożywiony i przeciągający | 


się transport 


i jeńców z tej ostatniej miej- 
Scowości. — n N Bo 


Komunikat: francuski, | 


- Berlin, 28 maja. (T. wł.) Frańcuska | ™ 


kwatera 
dniu: ` 

| W drugiej poł 
niemcy silny ogień 
ka angielskie w l 


glówna donosi 27 maja po. polu- | = 


"brzegu | 


OSR - s; 7 ati yad 
zy, w lesie przed Apremont i nad- 
cje była w nocy bardzo ożywioną 


alność artylerji. Zresztą miej scowe 


aia tutaj dzień niemiecki z okazji .zjaz- | 
taczy min, przyniosły włochom na | da 
południe od Cano Silo nieznaczne iaa w=której pro: słę-.oslobe 4. 
one marchii wschodniej podczas cieżkieh 


ość nadesłał z pola: walki “na 
udhu od Laon do cesarzowej nastę- 


miesięcy | 
patrzo- | 


| Cel wizyty ba 
Berlin, 28 maja. (T 
zeiger“ pisze: » o a 
| Obwieszczona już wizyta austro wę o 
gierskiego ministra spraw zewnętrznych - 
bar. Buriana w Berlinie oczekiwana jest s 
w początkach czerwca. sz S 

"Jak wiadomo, mają podczas wizyt 


| podlegać rozstrzyganiu ważne kwestje, 


- Wymiana depesz, 


a specjalnie wspólne rozwiązanie spra- 
wy polskiej. : 


Aresztowanie konsula greck ego. 
| Kijów, 28 maja. (T. wł)’ Wobec te- 
go, że już od dłuższego czasu stwierdzo= 
no istnienie energicznej propagandy ko- 
alicyjnej w Kijowia, a ślady prowadziły 
"do tutejszego greckiego konsulatu, zaare= 
-sztowala niemiecka policja polowa, w po- 
| rozumieniu z władzą ukraińską, greckie= 
go konsula Griparda i wicekonsula Was- | 
siliadiego, jako podejrzanych o szpiego- 
"stwo, Po. ostaleniu osoby wrócono tym- 
| czasem wicekonsulowi wolność. 


Tajemnicza epidemja w Madrycie, 


"Madryt, 28 maja. (T. wł.) — Biuro 


„| Reutera donosi: 


„ Wiele teatrów zamknięto, gdyż per- 
sonel zapadł na tajemniczą chorobę. — 
Służba na tramwajach elektrycznych od- 
-bywa się nieregularnie wskutek zarażes' 
nia się większości urzędników. Doktorzy 
radzą, aby przedsięwziąć energiczne środe 
ki, twierdząc, że w 1889 roku cholera 
rozpoczęła się w ten sam sposób. Gazety 
poświęcają Iwią część miejsca opisom 
szczegółów choroby. Ludności doradzają, | 
„aby dobrze wietrzyła pokoje i często wys 
chodziła na świeże powietrze. Zabawy pus 
bliczne świecą pustkami. i 

| Oprócz prezesa ministrów zachoro= 
wali również: minister finansów, minister 
marynarki, minister oświaty i wielu mi- 
„nisterjalnych urzędników. Przypuszczają, 
że król również zaraził się wczoraj pode 
czas nabożeństwa w kaplicy zamkowej, í 


i Frankfurt. nad “Menem, 28 maja, — 
(T. wł.) — Według douresienia „Matinas 


F przybył Kiereñski na pokładzie okreta 


„kanadyjskiego do jednego z portów ka- 


? nadyjskich, GA cab 


poważnych niepokojów wskutek braku środ 
ków żywności, =) ) 

<- W Niższym Nowgorodzie 10.000 robos. 
(tników powzięło rezolucję, skierowaną 


i grożą jednodniowym bezrobociem. 


Bo a elms | Wojska zmerykańck e dla Włoch 
| «Bern, 28 maja. (T. wł.) Gazety lyon- | 


i aga, 28 maja. (T. wł). „Hollandes 
Nieuwe Bureau“ donosi z Londynu: Pod- 
ług wiadomości Reutera „Waszyngtonu 
minister wojny laker zakomunikował, iż 
następny transport wojsk ` amerykańskich 
przesłany będzie na front włoski. 


przybyli 


cesarza. Następnie 


„przeciwko rządowi sowietów. Żądają oni: J 
natychmiastowego zwołania konstytuanty. 


ali przy- 


W Bobrujsku. 


= W ciagu ostatnich kilku tygodni Bo- 
brujsk — jak pisze tamteiszy koresnondent 


kijowskiego „Przeglądu Polskiego” — pod 


względem zewnętrznym, zmienił się do 
siepoźnania. Bobrujsk nigdy jeszcze Żak 
„czysty nie ktył—mówią mieszkaścy tutejsi, 
Istotnie, za rządów Bolszewickich miotła 
pe ulicy stała się anachronizirem, Obgonie 
snown pełni on» gorliwie nwa-ubowiązki=— 
pad presją władz polakieh == # ulig i tro- 
tuarów zuikły Śmiecie, z rynków — kupy 
gnoju. Tylko tamany kurzu, które w po- 
rze wiosennej i letniej gą prawdziwą plagą 
Bobrujska, hulająs po dawnemu. Ale ua 
to środka niema. Bako O satai 

Zmienił się również wyglad zewnętrzny 
Briniersa., Corn» częściej spotyka Bę od- 
dzisły, wracsjącś s musztry kełmy fren- 
euskia z białymi ortami nadaję rryemtk.ym, 
prostym, jak młede topole, chłopcom Pam 
szym wygląd wciowniczy mrrsowy, Pię. 
koa jest piechota wasza, ale nie masz je- 
kawalerja, Gdy rrze”ięga po ulicy oddzisi 
uł:nów, niepodcbna oczu od rich oderwać, 
"Widziałem revje lll-ge pułku żółtych, 
_ który ktąd wyruszył i Igo hiatycb, który 
przybył Świeżo » Antonin, Oo za konie, 


coza poBiawa jeźdźców, jaka ich sprawRość 


i miny marsówe ! 

>. Wysokiej swej wartości bojowej do- 
wiodła jazda i korpusu polskiego czynami 
miary niepowezedniej, jaks Krechowce, jak 
pochód 4d0swiofstewy pułkownika Moście- 
kiego i rotmistrza Romera == w simie, po 
gołoledźi, poprzaż bagna i leńv;y jak czyn 
R. dw, Bźwadfohn udeskicgo, Ltóry w 160 


koni w ciąga 45 dni przybył 1,400 wiorst 


porrzem kraj nieptzyjacialski (a Udesy do 
Bchrojska), wśród viigłych walk I potyczek, 
Bið stracił ani jednego człowieka, zmienił 
ikonie g'rsze ña lupsze, prżyptowadził 66 
kcni Inźnych, gdabyt broń, amunicję, ciepłą 
dzieł, Jett 1 w piechocia materjal pier- 
wszórzędny, tego dowodem chodby IH dy: 
,„wiejs, która bagnetem ótworsyła Bobie dro- 
pġ s delni do Bobrujska pó przez kupy 
bolszewickie, przewyłusające ją bterówno 
diezbą, Jak usbrojeniem, ' Artylerja i lotn 


Ctwó pasze — dopiero w ebrodku, Dział 


ciężkich niams == sagrabili je bolszewicy. 
Niemcy przyrzókii ponó awtócić, - 

| *% radością I dumą para ha pier- 
wize adróplany polskie, kłóre od Ekłaci do 
gas krążą nad Pobra skiet Niestety 
- deaćń tego niówiele, rż | | 


-— $Żotniepa polski ótriąca wig powoli B Rós 


Rociatości. bolesowiekich,  Żarńaa. jedzak 


/»«Murtuje jeszcze, Zdarzają się fakty lee 


młychanie boles... Przed miesiącem napra. 
(warta ekradła kas pólową G:gó pułku 
(118 tyb, FDJ Nśpady, grabieże, w których 


biotą ddsiał zółńierze, Zdurzają Gię Wciąż | 


- Jeśdciie, jakkolwiek Górak rzadziej, Bandyci 
(= W imińdarach oy bes muhdurów —= idg 
jod sąd polowy. Na stokach wałów twiet» 
zy bobrujskiej. wykonane już nie jedną 
gzetncję, | | | 
- Rzedii proita, i8 dania fepresjó sio po- 
wey. Dusza żółnioria Wyżdtowieje tylko 
w Warfinksch bytu śółdiegkkirgó I W odpoć 
miódhiej Gtaćżającój go atmosf Fke. Nad 
|jwfiWórseńiońi tej aimchiór$ piatkie gtřlls 
jwis Ksło Pólek., które zakłada kluby żoła 
miópókie, Pówstały jää trzy kluby, jako 
keiejoce bdpoczytku Í godziwej ola kółnie. 
zB łótywkh | | | |||. 

Wśrunki Gńitains ma śwłnietu tótaj 
jmaógół dóbre: póriadgółania, żwłasźcuć 
. AW koszarach Kutarstich, są obBżefcó, wie 
dub, powletrane. Nióżb gorzej ptzedsta- 


~ felag dalszy) 
„7 == PróBłę ódółohić twarz, śdjąć rąka- 
wieski i podać mi ręce == rzekła wróżka. 
Nieznajoma wykońśła zlecenie. Wróżka 
obejrzała jej ręce, połczyła jej dlonie do 
góry na gtolika i uporczywie wpatrywała 
Bię w twaff nieżiśjoftćj, bafA£6 przyBtójnej 
jasnej blondyny o pięknych, alo smutnych 
h.browych oczach. Potem ujęła jej obie 
ręce — przymknęłA otży —= | pó chwiki 
wolis potzęła mówićś — = — i 


m Nazywasi ig.. Deborah Batle:,, = 


ręć6 niesńajomej drgsgiy.. masż lut 20 i 
„mietjęcy és 


okoła tych indyków 


5 nokii shnlożć ojesi, (Mamy ta 


nie + ufedziłuć sią © Uroś'ćs Jost-è | 
- siefótą.. Bpełaiśśż obowiązki.. twarżysski | 


kich oficerów około 1,400 piechoty i peru- 

sov faar) o 
Wśród oficerów niekiedy arudfikowa- 

nych, nie brak wysiłków do zdobycia wie» 


dzy polskiej, znajomość jęsyko, historji, D- 
Brak książek i podręczników 
rolskich stoi na pruea'kodsia w pracy kul. | 
'uralnej zarówno wśród fołnierzy, Jak 1 ofi» | 


teratury, 


Noce podolękie. 


| W jednym z rorów niewychódzą. 
cego już organit Polskigi Central: 


Demokratycznej „Qazety Narodowej” 

w Kowii napotykamy póniźszy cbra- 

"trek e Płostirówa, ilustrujący. gwałty 

bolszewickie, pióra p J B. o 

| Dzieło zniszczenia rośnia, Po ulicach 
Płoskirowa żołnierze chódzą z pałkami. 
To zły znak. Naczelnik milicji zapewnia, 


iż za sobotę i niedziele ręczy, Zaś, to do | 


poniedziałku — niewiadomó, Pogrom mó- 


że być,—może nie być. Na pół-wschodzie 


rośnie łuna. To ploną Ochtymowca Ski- 
bniewskiego. R=bunek, mówią, rozpoczął 


się wczoraj. Właściciel uszedł z życiem. 


Wczoraj też spłonęła Anżrejówka. Obaj 
Śkibniewścy, Wacław i Stanisław, jedni 


z pierwszych pospodarzy kraju — bez dą- 


chu, Co do Andrejówki, mówią, iż gdy 
się dwór palić nie chclaj, żółdactwo . furę 
słomy do śslonu wciągnęło i w taki spo- 
sób gmach podpaliło.. a 
Wchodzę do domu Polskiego. 

_ Pani Z, opowiada o zniszczeniu Lip- 
nówki, Cztety korpusy przeszły przez Li- 
pnówkę, niwecząc lub unosząc wszystko 
po drodze, Dzielna niewiasta dotarła aż 
do sztabu wodza naczelnego, Wówczas 
Korniłowa, i wywołała stamtąd komisję 
śledczą. | 

= Wogóle, tó dö kobisl kredowych, to 
niektórzy twierdzą, że to nie tyle męśczy- 
źni, ile kobiety dworów bronią, REN 

Wchodzi chorąży N. Opowiada o po- 
gremie Felsatyńa, Rozpzczął się w piątek 
około godziny czwartej wieczorem. Graso- 
wał pułk finlandzki: Ź tnierze łomami roze 
hijali drzwi, wysadzali je nabojami pyro- 
ksylitowymi, Tytniź nabojami ogłuszali 
wieprze i nawpół żywe stworzenia krajali 
ña cześci. a 

"W wigllję tego dhia rożetómióno Rai- 
towće, majątek p. Radłowskiej, Zoółńierzy 


podżegały tami rekrutki, biegając jak wies | 
dźmy, i pokazując żółhierżom, gdzie co. 


brać, Kontica, która przybyła ż pomocą, 
żapędziła, jak mówią, pó.kolei te baby 
do stodoły, güzle je batami wychłóstanu. 
~ Wehodh üo Domu Polskiego ltiżyńier 
M- Ten 6 zuiszćżeńiu Wojtówki kr. Mar: 
kowa ópowiada: © BE 

Właśnie w pałacu we towieckith stal 
óddziął hydro-techniczny, z ińżynieróm ta 
czele, Niespodziewanie wieEżotem wpada- 
ją Żolńierze i 6 Hfabiegó rytają: 

«« Musimy śię z mim różliczyć == 
krzyczą, 


` L Hrabia w Paryśi — tłomaczy im 


| m On seliował hrabiego! — krzyczy 
ktoś z tumu — W łeb go kolbą, 

| — Łłesii — odpowiada energiczny 
ihżynier = Nie wierzycie, te chodźcie za 


mnął 3 NOZE 
«m Przekonani 6 nieobecności właści- 
ciela, żołnierze tozpóczęli rabunek w 


| «s Niema hrabiego, ale są hrabiow= 
skie rzeczy == żawyrokowali, == Dalejże, 
rebiała, | 


dokoła i wirzeli ptsetwo lieżhe. 
=- Niema hrabiego, ale są indyki 
E Dalèjże w tany przy pochódniach do- 


rakteru,. ciężkie magź żyćie., Przyszłość 
zależy od ciebie... 
Nieznajoma była ńiespokbjoą, dostawa” 
ła s wzruszenia wypieków na twarzy,,. 
. Wróżka otworzyła oczy i niewypusźesa: 
jąc rąk Dabory == rtżekła: © 
aż Póswól pani odformowaóć swe tąte, 
za co nietylko zwrócę ci 5 mzylingów, ale 
dodam jesżcze gwinsg..- A | 
«= Öf rmować moje ręce? 
jakim celu? RENE 
| = Poniewań są Wilca 
proBzę sią uis obawiać. | 
— Ależ ja się nis obawiam == prószę... 
Rasi = sawołala Wróżka. | 
Wszedł kargel. 5 a 
-> Podaj gips Ba i 
"Karzeł Wwystódł, s tmizńśóń wróżka 


=— m to W 


©rypinólne, 


położyła ka stoliki i fust i 6 Bzylińgów, 

mówiła — zwraca | 
| acjniniejszych zdolności saeniśzżaych, 
~= To żupiimie zbyteczne, rola pólega 


— Proszę =. 


5 szylingów i dodsjg jedzą gwineę. 


Kar4śsł przyniósł miskę z rozrobieną 


mala, jakiś pruodmież w todżojń atóleiey, 
"słoiki i nożyki, Pal am 


- Oporacja lettowania tak trwała krótko. 


Wróżka mosmatował otis ręce Debaty 


e. sumą: my zadymy O OE ZORY Z CE KEY ROA CEEP aan aaan a k » a aim m w. 


Gdy już rzeczy nie Sta'ó, obejtzeli się 


+-NNICZ UE 


-— prsy Btarej damie dość przykróge cha» 


|wiązki? 


Już pokłute indyki, pobłute kury i 
wieprze = = SR | 

„ Ale są jeszcze kwiaty hrabiego w Sli- 
cznej oranżerji, 000000 a | 


skie! pei WZA 
Dzieło zniszczenia skończone. 


Echa zjazdu w Pradze, 


| Praga Czeska 


ną, która obecnie nosi już specjalrie na» 


żwę „sfery lipowej" i stsła się powódem | 
ża Przed | 
znanym hotelem czeskim „U złotej kusy" | | TRO 

| Była «na mtiajemriczóną wa wizystkie 


ostrych zarządzeń politycznych. 
(Pod złotą gesią) 


pod wielkim balkonem 
stoi stara lip. > | 


głaszali płomienne mowy do zgróomadzo- 
nej publiczności, | | 


E 


rodu", wystąpiono z życzeniamy, aby lipę 


tę nażwać „lipą słowiańską” 4 przystrójć 


ją kwiatami na koszt gminy, tak, aby stale 


południu żpromadziły się pod lipą grupy 
publiczności. Policja je rozproszyła. 


rożrędziła zebranych i aresztowała tedego 


ż obecnych, który w drodzę na strażnicę | 
es p > | do npzztamentów baronostwa zapowiadając 


| iż kufóreczek natyshoniast odniesie s pó 
wrótawi, 
| Julig eemordowsną, Ofiara miała aktęcony 


policyjną zdołał się ćswobodzić. Przyszło 


w czasie tego do zajść, policja aresztowa- | 
ła pięć otób, między innemi żonę pewne” | 


go profesora, | i 


Zajścia te miejstówy órzań niertiscki | 
„Prager Ztg,* nazywa zdradą kraju i pisze | 


między inńemi: „Kulturslne święto jubi- 
leuszu teatralnego wyrodziło się w mani- 
fastację polityczną: 


tiotelem „Pod złotą gęsią% i trwały One 


dż do rana, W teatrze narodowym rów» 


nież śpiewatńó „Maj Slowańć* z tekstem 
-bodłóżonyfń, w antrakcie jedeh ze słowian 


| południowych mial próemowę do pubiicz= 


ności, w której wyraził nedzieję, że śpie: 


-waczka Emma. Dóstinn będzie śpiewała 
|już mietylkó w pizyszłych wolnych Cze- 


chach, lecz w pafistwie południowo=sło- 


„wiańskim. | 
Była to więc inówa zdecydowińiie po- 


lityczna. W piątek wieczorem demonstra- 
cje osiągnęły purkt kulminacyjny. Odby- 
wał się koncert. Przed domem zebrał sie 
tłum tysiączny, który czekał cierpliwie na 
zakończenie == a koncert trwał do pół- 
oc. | 
"Potem zaś odprowadzoto gcŚci do ho- 
telu „Pod złotą gęsią“. Przed hotelem 
zaszły sceny, których opisu nie przepuści- 
ła cenżura, Nalsży tylko zauważyć, że 
śpiewano wszelkie możliwe hymny. Pierw- 
szego duia śpiewano „Hej Slowane* tylko 
gdzieniegdzie ze znanym tekstem. 

(W dniu drugim wszędzie już śpiewa: 
tio tekst podłożony. Nie wiadomo jaki to 
był tekst, którym zajmuje się „Prager 
Tageblatt 


OE OSK KEK] Wok ż ARN ŻĘ etg 


masą, Pó 10 miuutach źdjęła robrółowio» 


ne foty i Debórańi utiyła ręGó w gofącej | 


wodzić: = > 

Wróżka dwróciła się 46 niej; 

| -== Jak fiówiłam ptzysyłość żależy od 
pani — mogę obecnie zaproponówdć iej 
posadą ż póńćją fa początek 30 fiuńtów 


sterlingów miesięcznie. | 
Deborali póczęła niespokójnić ro: giądać 


się dokóla siebie: 
— Proszę nie trewóżyć się -— uspóka- 


Jóła wróżka «= guięcie jest najzupełniej 
uczciwe, nie pani bie grozi:  — > 


„— A jakiego rodzaju będą moje obo- 
-—— Będziesz 
do 7 godzin występowsó w roll syreny 


= ga kaźcą dodatkową godzińę, otrzymasz 
paii po 6 szylingów, Zzods? , 


-—— Ależ ja zupełnie nie czuę 


% sobis, 


na tem, Że odpówiadnie ucharakteryzowana 


„będziesz przekywać w szkiahym rezorwilairze 


w wodzie. 


~ — Hurra na kwiaty i na pzlmy pań- | 
| | -j do Wiednia i zamieszkał w hotelu „Bristol®. 

| przy nl. Rynkowai baton Vivante de Villa. 
„ | bella, radea zareadu i dyrektor fiji Banku: 
| związkowego w Tryeńcie, wras s Żoną Ë 
dej damą do towarzystwa, 40-letnia Jalią: 


obchodziła 50-0 lecie 
swego narodowego Divadla, Przebieg t- | 
roczystośći włeściwej odznaczał się siel- | 
kim entuzjazmem: czwartego maja uroczyse | 
| tość zamieniła się w manifestację politycze 


| zed rienigqdze I kotztowności 
| klnecyk od „OS>fes* znajdował big Ñ Dary- 
| Bowaj. Qd ozsei do eunsu Edawało Sib, iż bas 
| rońostws wyjmówajł kosztowności Zwykle 
|udawał się do „Sułar* baron ocobiśsie 


się ożsie godz, 4 po poł, na wlzytę, 


ejg | Codziennie śpiewano. 
„Haj Ślóvane" z pódłożotym tekstem, čo» 
 dzienńie A się zgromadzenia przed 


orgji cdbierają sn! 


 „Bócolo”* także još wyjechał s 


starannie do tokei ważelidą i obłożyła je | 


pani codziennie okoló 6 


AR EASTSEE SE ESES E E OSR OPOZTĘ SOA 


| targi miot w Wedi 


| 5% sowodu rozgrywających się wypade. 
ków wojenrych, przed trzema laty przybył 


Gxi W drinu 28 maja, o godz, 5-tej pe 


poludnia p. Carl vssleziono w numerze ho” 
| telówym zhmórdowszą, a jednocześnie x 
ręczań: walizy zgirąłą zawiniątko, zawiera» 
„jące 180000 koron. 


Gtłokodawoy Sarzyli  żamóordowatą 
pełnem zeufiniem, tambardsiej, If z małe: 
mi przerwami przetąrała ons u baronowej: 
szegnośrie Inġ,  Wedłus oświadcsonfa baros 


| nowej, Julja pełniła swe obowiązki bardzo 


sumiennie 1 nie zawierała znajomości z 
mężczyznumi, zadawalniejąc sią kałem pray- 
ineiółek m pośród personelu hr, Kinskiego, 


sprawy barowostwa i wiedział», że część 


men ; ICE i D ba s : A s 
Z balkonu owego goście słowiańscy— | koBeto”nośei domu pamiessezono w „Safes' 


polacy, chorwacy, siowency i k d. przye | - 


bylt wiernia wa zjazd Jubileuszowy, wys: czasis biżułerję | więkeze eseums pieniężne, 


hotelu, . 


-Baron  V'vaała tesdslelił w gwom 


Kosztawności urieszestna 
w hotelu znajdowsły sią w dwósh śkórgna 


mięśniły mię przedziioty bsrons, w drugim 
baronowej, 


wras 5 Julją, Pig’ sj berdzo częst: baron 
polets? zamój Juli przynosić kufsróeuek 


| |  kosztownościami, 
bukiet ze wstęgami biało-cretwonemi, Poe | 


W tragiczny: dniu, a ai 
/ go. 
dzisie £ m. 20 Julja zwróciła się do bus 


- Podobnie zgromadzono się pod kote | chslierki hotelewżł s żrdaniem Otwarcia 


tlsm „Pod złotą gęsią”. I tam palicia | » ; CZA nA, 
A PRS A ineno | la posłedała kluczyk baronowej, Zabrat 


„safoa”, fzaczowo x polecenia baroha, Ju- 


szy kuforeczek bsronowej, Julja tidała aie 


Około godz. B po poł. zaaleslońe 


trzy trotnie około szyi szanr Í pzderżnięte 
gardło, Jak stwierdzono, ałoczyńca która- 
go dotychczas nie udało się pochwycić, 
unióśł że sobą óćałą zawariość kutfatka, 
oceniony Ba cofiajmniej, pół miljóńa kóroB, 
w esem 16,006 korón gotówką, 
Yapadzowó. tó morderstwo, połączone 
z tabuhkieńw, wywołało w Wiedniii wiele 
kie poruszenie, 


SE - jA 


WIESCI z FOSI. 


* Przesiiewia żywnaściowe w Petersa 
burgu u zenitul h 

Žž Petersbiirga dónośżą, | żó 
przesilenie żywnościowe dochodzi ebeżhie 
do zenitu, ludn-śó sachow 
nie apatyczhie, Powstały kôl, gdzie 
osóby płół Gbejga dàle calu Bpędzzją la 
grze i pijaństwie, W daielnićach zamieńź- 
kałych przez ludzi bogatych powstały lieże 


ne towarzystwa wolnej lir: Oprócz. 


regó isthiejo wiele klubów Bamobójcżych, 


(w których kobiety i mężczyźsi po wyćzet- 


paniu ostatnich Średków wśród dzikich 
życie. 

Bolszewizm w Rosji bankrutuje 

„Corr della Bara* dowiaduje šie Gd 
swego poprsedniepo korespondenta s Pe- 
tersburpu; który podobnie jak kórsspuadsnć 
i rże Wołogdy i 
przybył do Stokhelmu, że rząd móskiewsśi 
przygotowuje sarządzenią eslem przywrós 


cenia włąsnośii prywatnej i 6bwarcla bańe 
ków, | | 


na krótki odpoczynek, Roli wyuczysa się 
pańi pòd odpowiednim Lierunkiam as jóst 
ona żupólńie miamióżha: nigdy ńić mówić 
nie potrzeba, Airowiu pani nie nie zagraża, 
gdy woda i pomiesyczenie będą guwsie 


eysigpować będziesz po ża Londyten, = 
gaża iwa zwiększy się o ?/, funta dziennie 


„ Bię supei.. 


| nych kufrach ręcznych. W jednym kufrze. 


utrzymane W należytej teńperatu:ź'. Jeżeli 


i rosumie się wszelkie koszty podróży będą. 


sily Na rachusek przedsiębiorcy, Umówa 
tà obowiążyweó będzie tyńiczaśem na tók 
jeden, Mądze, że warunki 83 żadawalające, 
Dabótak słuchała uwakala — pótetń 


zkmyś.iła Bią I ua;sekłaż 


= Proszg 6 tray dai do natsysłu... 
Nawet pięć, jeśli 
zm ddrzekła wróżka. 
Pożesnały stę i D brak splesznie pódźe 


pani sobie tego żydży, 


żgła na Oxford Bire $ = Skręsiła na Pas 


land Stree; — i wesna do nietwszej sieni 


— gdzie mieszkali Lady Farrow, u której - 


była w ebowiązku. | | 


BRR kasz n 


Ca Cwile godziny będziecz wychedsić l 


5 R* ABE 


-A wigo... w sprawie komornego, 


Difficile est satiram non. 


se 


So tem nie słyszeliśmy. Natóm 
„ właścicieli 


_ mieć właściciele” domów. 


ÓD 


seribera. 


W dniu 10 maja r. b. w „Godzinie Polskie 


zamieszczony został artykuł p.t, „W. sprawie 
komornego*, nadesłany przez Stow, właśc. nie- 
ruchomości m. Łodzi (ul. Krótka MAE starają 
cy się usprawiedliwić podwyższanie ko 


nawet znacznie wyższych. l 
Doprawdy, jeżell Stow. właśc. nieruch. nie 
miało innych argumentów, nad przytoczone 
w powyższym artykule, to lepiej. bytoby. nie- 
głaszać ich wcale drukiem, gdyż właśnie owe 
argumenty, które miały być usprawiedliwieniem, 
są przeciwnie najjaskrawszym dowodem nie- 
sprawiedliwości t niestuszności postępowania ka- 
mieniczników w. dobie obecnej. Tak więc, — Za- 
miast przysługi rzeczywistej, - Stow. właśc. nie- 


ruch, oddało swym członkom prawdziwie nie- 


dźwiedzią przydlusę 
Już na póczą ) 
„Z różnych stroń nyay eg narzekania na wla- 
ścicieli nieruchomości, że podwyższają komorne 
lokatorom“. : E | „s 
Jeżeli zatem istnieją narzekania „z ró- 
żnych stron“, nie są to zatem wypadki sporady- 
czne, lecz skoordynowana, AE ADG ko paru 
tysięcy właścicieli domów, którzy wszystkie cie- 
żary, wynikające z przewlekającej- się. wojny, 
pragną zrucić na barki kilkuset tysięcy ludności 
nieposiadającej, a więc w większej części nieza» 
robnej, pozbawionej normalnych zarobków, lub 
niezarabiających wcale. że 


Że tak jest w istocie, dowodem. słowa 


radnego Relmana na jednem z posiedzeń Rady 
` Miejskiej, gdy chodziło o 


podatki od. nierucho- 

mości. PRZE ER 
— Dobrze — mówił p. Helman =- możemy 
w ostateczności "płacić, ale dopiero od lipca, 
kiedy będzie można podwyższyć komorne, bo 
któż nam zwróci to, co zapłacimy przed tym 


terminem. RATE 
Te mimowoli zapewne szczerą słowa, do- 


statecznie charakteryzują „obywate-gkość* więk- 


szości naszych kamieniczników. 


Autorzy artykułu pragną czytelników po- 
uczyć, że „chcąc sprawiedliwie osąlzić, należy 
wysłuchać obie strony; i lokatorów i gospoda- 


rzy. Wysłuchać i zrozumieć*, A więc niech tę | 


zasadę zastosują do siebie, niech wysłuchają 
i zrozumieją nareszcie, że domagani; się ich są 


w większej części nietylko nieusprayiedliwione, . 


zmie posiadaczy domów. i 


Według Stow. właśc. nieruch, AÀ 
straty ze sfer posiadających poniosła 


ale niezbyt pochlebnie świadczące o knmanitary- 


t 


częściowo odzyskali swe straty wskutek pod- 
wyżki cen. Przyjrzyjmy się, jak to wygląda 
w rzeczywistości. Przedewszystkiem vedle słów 
autorów artykułu, wobec założenia wielu koope- 
ratyw, zmniejszyła - się ilość sklepów, . gdzież 
więc zatem. jest owo pomyślną połużgnia. ku- 
RAI Nie naszem jest zadaniem bronić fae 


rykantów, ale wszak i ci, wskutek nierucho. - 


mienia przemysłu i rekwizycyj, chyba interesu 
na wojnie nie zrobili. 


Faktem jest, że z początkiem wojny zna- 


czna część lokatorów znalazła się w niemożności 
po komornego wsdług ceń poprzednich. 

szak wielu ludzi, zmuszonych było pracować 
za trzecią część poprzedniego. wynagrodzenia, 
a więc za takie sumy, które wystarczały zale- 
dwie na najskromniejsze zabezpieczenie rodziny 
od przymierania głodem. | 


_. Wiemy, że wchodzono wówczas w kompro- 
mis z właścicielami domów i płacono im od 40 


'do 60 proc. ego czynszu. Z początkiem 
wojny banki zaprzestały swych czynności i od- 
czuwał się brak gotówki. Wiedzieli 6 tem wła- 
ściciele domów, ale większość z omiędzy nich 
wiedzieć o tem nie chciała i ue 


opiekuńcze skrzydła „sądów obywatelskich*, 


które sprawiedliwość swą posuwały aż tak dales 


ko, że zamykały pod kluczem, 


) niemogących pła- 
cić komornego, 


lokatorów. A czyż właściciele 
domów płacili swe zobowiązania, raty w Tow. 
kredytowem miejskiem i inne? Wszak wiemy 
że nie, o czem pouczały nas ogłaszane w swoim 
czasie drukiem artykuły dyrektora Tow. kredy- 
towego miejskiego Gajewicza p. t „Nie płacę — 
mam czas*. NC: n 

| W artykule zaznaczono, że właściciele do- 
mów zalegają w Tow. kredytowem rat na "sumę 
przeszło 10 miljonów rubli — wskazuje to tylko 
na fakt, że rzeczywiście zobowiązań swych nie 


płacili, Określanie strat przez niepłacenie ko- 


mornego na sumę 50.000000 rubli 
wolne i problematyczne, 
posiadanych weksli za komorne jeszcze podczas 
way dochodzono owych należności za pomocą 
sądów. | 


jest dość do- 


Koszty utrzymania wzrosły, ale -w równej 


mierze odczuwają to i właściciele nieruchomości . 
i inne kategorje mieszkańców, a z pewnością 


daleko więcej ci ostatni, no, ale ponieważ stano- 
wią, tak zwany, proletarjat miejski, mogą ście- 
śniać swe żołądki, do czego widocznie żołądki 
panów kamieniczni 
, „Autorowie artykułu zaznaczają, 
właścicieli nieruchomości zausdonych 
korzystania zapomóg magistratu. 
my tej liczby, która może być 
podobna, lecz składają się na nią nie właścieie- 
e domów z śródmieścia, a właściciela małych 
posesji na przedmieściach, lub krańcach miasta, 
niezamieszkałych wcale lub też zamieszkałych 
przez klasę  wyrobniczą, | 
zarobkowania, Powinni to 


że 840 
było do 
Nie neguje- 


właścicieli nieruchomości, iż, jako zamożniejsi 

kpa „Się byli zająć zorganizowaniem nio 

dla tych pseudo pososjenatów, -nig jednakowoż 
i 3 R 

i jonów ast liczba 840 

magistratu, wydaje się nam niezmiernie zniko- 

mą, wobec tysięcy lokatorów, otrzymujących Z 


. pomogi i stolujących się w tanich kuchniach. 
- de 


- Znajdujemy dalej w omawianym artykule 
„lokatorzy, zmuszeni płacić za komorne. 
niszczali je destruktami pieniężnymi „narażając 
właściciela na tem większe straty“, Ciekawa 
rzecz, na którą właściciele domów: nie dają od- 


_ powiedzi, co się robiło z owymi „destruktami* -— 


wiemy natomiast jedno, że Tow. kredytowe miej- 
skie płaciło i płaci kupony od listów zasta- 
wnych właśnie destrukiami — zkąd je więc 


a wiemy, że wiele domów spr 
|| gdyż otrzymano za nie pot 


mornego 
- lokatorom do cen nietylko przedwojennych, lecz 


ku artykułu stwierdzono, iż | © 


jwtększę | styczną 
a Własność. 
nieruchoma, gdyż inni, jak kupcy i /abrykanci | 


ekała się pod : 


tembardziej, iż z tytułu 


ków nie są przyzwyczajone, -.. 


bardzo prawdo-. 


pozbawioną możności 
_Wysłuchać i zrozu» 
zgrupowani w Tow. 


korzystających z zapomóg 


~ | dzo krótki i prace mus 


poprowadzone, Ko 


ko | zebranie się dla wspólnych narad. 
=- Ż gminy żydowskiej. =; 
|. Wa wczorajszem posiedzeniu zarządu 
a * żydowskiej łącznie z. delegatami 
A Synagogi przy ul. Wolborskiej „ wybrano 
| komitet z następujących osób: Kalman 
| Heber, Mendel Zalcberg, _ Szoel Fein, | 
| Abram Warszawski, Lajzer Urbach i Szym- 


A lawa Ne ha FW ten sposób skończyła : się walka 
nah aa ME > Dziś odbędzie się posiedzenie komi. p 
| sji egzaminacyjnej dla A 
nauczycieli nauk judaistyeznych w szko« 
fach miejskich w celu ustalenia termine, 

-© Zrzeczenie się mandatu. | 

„ Patronat nad dziećmi wyznania mofe 
żeszowego przy ita obywatelskim 
zrzekł się swoich mandatów. | © oS 

ou]. w tych dniach sprawy Patronais 
: | przekazane zostaną innym osobom. .  . 
s. Osobiste. . -- 

r, Stefan Sterlinz-Okuniewski «we 
| dląpuje ze stanowiska kierownika mieje 
(gkiej pracowni bskterjologicznej, wobeg 
| mianowania go na stanowisko Teferentą 

" "| ministerstwa zdrowia publicznego, opieki: 
- | społecznej i ochrony pracy. |. a. 


Z.kursów dia treblanek, I. Janowskiej, 
(* W dniu 26 b. m. odbyło się zakońę 
|.ezenie roku: wykładowego na kursach pas), 
"dagogicznych dla: natczycielek-freblansit 
| p. Idy Janowskiej. - © s. 
|) Na egzaminach ostatecznych obecną, 
| była prof. Weryho-Radziwiłłowiczowa, wie; 
| zytatorka z ramienia ministerjum wyznań: 


prawda, do tef pory nie sły 
Wskazuje to. na fakt, że ja 
nieruchoma, jak i wszyscy, przeżywa, 


| właściciele domów. przez wojnę już obecnie, lub 


ażliwienia cz 


— 
+ 


mniej“ do wysokości prz | 
| religijnych i oświaty publicznej. > 
ko jj wór "ukończyły następujące las 
'| chaczki: Bierencwejżanka, Glancówna, G 
_wlerówna, Gelbartówna, Goldberżanka, Jad 


2 t 


„podnie 


owarzyszeń wła- | klasach 


( Hermana 'Fisenbetgera, : baigb -mo Berlina | szkoły, 
8 0 
Pei 


+ kaj oc 


wykazać... | 


- Jak się dowiadujemy, insp 
ny okręgowy zawiesił w czyn 
tychczasowego Merowniba 3 


a Nastepna: wypłata -rezerwistk y 
eznie się 10 czerwca i poż oal 


| Kronika tóżzka. | : 


I rze, niemal wszyscy law="| < 
niey, oraz szefowie -wydziałów + „| 
- Wśród licznie zebranej publiczności 


przeważają urzędnicy i urzędn'czki m 
gistratu. 05 e e okna | i 
-` | Posiedzenie zagaił o godz. 6 min. 30 sam Oblicz 


zastępca przewodniczącego dr. Rosenblatt, 
sekretarzami. byli. radni inż  Krasuski: 
Szpickermah. o 0. 1 «006 005 500 
—_ Po zatwierdzeniu po rządku dziennegć 
odczytano komunikt ministerjum Skarbn'| więcej p 
w sprawie ustanowienia komisji apelacyj» | i zy wd 
nej w celu rozstrzygania odwołań przeciw .| i 5 a 
| wymiarowi podatku od majątku.  - T tomas 
"> Następnie przewodniczący : zawiadó= | brai 
mił, iż w dniu 6 czerwca r. b. o godz.'7-.| 
wieczorem odbędzie się uroczyste posi 
dzenie Rady Miejskiej z powodu stuletniej | 
rocznicy śmierci generała Herryka Dą- - 
{d browskiego. oda a 
| -Na wniosek Komisji pojednawcze 


ydział zdrowotióści wy« 
sygnacji na węgiel, lje 
mieszkanie i tyleż pa- 


RS 


wyborczej wybory sekreiarza prezy: ji 
| Rady, z powodu złożenia mandatu prz 


| radnego inż, J. Klocmana, postanowie: 


sprawozdania. leg 


(_ Radny Hertz składa wniosek ws Ba zarządó. P. M T a rj ny t 
| | rar 7 .mk legrat i telefon będzie czynny ber 
Pe CCEBENE Baj Fad 


„3 BIE 9 


p ME BM A 


nx 


iska 


s: otrzymywało? Czyż nie od opłacających raty | 36 wie: 


odbyło 
twierdz 


b 


iniego Nowaka, 


Helene Elżanowską, na gospodarza—Anto. | 
Do komisji rewizyjnej: | 


| NNaGRO Rassa|skiego, Łu asia Szezepanika, | 


Stanisława Dółkę, = 0 S 
= Po wyborach ebradowane nad kwe 
_ (Btją organizacji straży, oraz upoważniono 
karać „do. podniesienia sumy 2,000 mrk, 


_ jednorazowej zapomogi, 


Pizyznanej przez 


'gm..Brus na pierwsze potrzeby. Po omó-- 


wienia paru spraw wewnętrznych, 


zebra- 
~ mie gakończono o godz. 9 wiec. = > 


+... Brzeziny. 


W sobotę, d. © przybył do Koluszek s | 
arszawy radca leśny p. Hiwrickt: który udał | 


się wras 3 oczekującymi nań na dworou p. in- 
rom leśnym Heyerem sz Łodzi 1 nadleśnym | 
rem s Brzezin do rewizorów leśnych o-- 


spokto 
p. Rüdl 


rzezin w eelu Inspekcji takowych, 


sin 'oddziału paszportowego przy Prezy- | 
dju | w Łodzi dla wydania paszportów | 

834 „które były fotografowane w kwiet- | 
miu r. b. Osob, które nie zgłosiły się po odbiór 


paszportn, m! | ! 
portowem w Łodzi przy ul. Olgińskiej 3 i to w 


przeciągu 8'dni, gdyż po upływie tego czasu | 


oddani zostaną pod sąd wojenny w Łodzi, 


| 5 WARSZ AWA. 


g 


bez prasy, 


> Teatry, które niedoceniały często 


usług, jakie oddaje im prasa codzienna, 
mają sposobność dobitnie przekonać się 


podczas obecnego strejku zecerskiego, jak | 
trudną byłaby ich egzystencja, gdyby nie 


Btała i bezinteresowna pomoc prasy. 
„©... Z chwilą, gdy nie stało dzienników, 
teatry straciły niejako łącznik x publicz- 
nością, przyg 
niu na zew 
tegow AL 
strzeżenie | 
o zmianach reper 
dzi różnorodnych rek 


szeniowyc _ afisz teatralny za-| 
ćmiewają z 1 przytłaczają jaskra- | 
we, krzykliwe reklamy handlowe; teatry 
skarżą się na widoczny spadek fre- 
To jedna strona medalu. Ale jest |- 


i druga, bodaj czy nie ciemniejsza jesz- | 
cze. Aktorzy dramatyczni skarżą się cze- 


sto na tezwzględność krytyki dziennikar- 
skiej. Często ji nie zawsze zresztą bez 
racji psuła im ona krew i zatruwała przy- 
jemność oglądania płódu swogo ducha w 
kreacji scenicznej. Jednak gdy nie stało 


tych ech, które dają wyraz oklaskem pre- 


ównież Teatr. , projekt polepsze ról. 
e ; żych | nyeh. warunków pracy pracowników miej- 


-| Zrecznie pomyślane założ 
>, | komedji, w której oženi 
ie | mąż, natrafiwszy na ślad zdra 

-| ny swej żony, nie może ustalić, 


artek, d, 24 b, m. zjechała do Brze- | 


muszą odebrać takowy w biurze pasz- | 


w swem promieniowa | | 
ak lampe pozbawiona | wszystkiem przejdzie na koszt państwa 


“szkoła techniczna” Wawelberga i | 


w 


'ezy zdra- 


| da ta dotyczy jego, czy też jego poprze. 
a, staje się powodem licznych, niepo- 


| dnik 
zbawionych humoru powikłań, któremi pu- 


| oklaskami darząc wykonawców sztuki z 
|-P. Mery Mrozińską na czele. 0 
Jak sie rzekło jednak oble te pro- 

mjery przeszły bez wrażenia i nie zdoła- 
| ły wzbndzić żywszego zainteresowania, 

= Ale ten sam los spotkał również im- 
prezę publiczną, zasługującą ze wszosh 
mier na poparcie jaknajszerrzych warstw 
| pożaczeństwa, a mającą na celu znacze- 
| vie setnej dzić wiątej roczniey skonu w wal- 
| 6 e niepodległość jednego s bohaterów 


| ka Berka Joselowicza. Pomimo to, iż 
Warszawa poraz pierwszy  chyba* miała 
svosobność złożenia hołdu pamięci tego 
najbardziej moża zasłużonego z przybra- 
nych synów Ojczyzny, pomimo to, że pro 
gram. wieczoru oprócz znakomicie oprate- 
wanego | świetnie wypowiedzianego ed. 
czytu p. Laa talmonta, który w gorącyeh 
slowach skreślił "życiorys fago pradzie- 
dziea starych tradycyj „.Berkoczby, zawieseł 
namery niepózdawione nawot-cech wyjął: 
| kowej atrakcji, jak napra. miekiewiczew- 
asf „Koncert Jankiela” w gpowiedziawy 
przy akompariemencie eymbałów, prar 
których zasiadł siwy juź dziś prawcat 
Jakiela eymbalisty, sala zgremzedziła za 
| l-dwie garstką słuchaczów, ehoslaż prar 
najmniej ze względów demonstracyjnych 
nroczystość ta pociągnąć powinna była 


no społeczeństwa polskiego jak żydow- 
| skiego, ao Poe E AET 
Ale pomijając już ntyt$ fekt selo- 
źności ceny ed piazy, stycrzone przeć 


| | przedłużający ałą strajk zecerski wsrua- 


ki stwierdzają jeszcze raz znany zresz+) 
pewnik, że zatrzymanie jednego s dra- 
| bniejszych choćby czynników życia ogdhi- 
je się nietylko na najbliższych mu dzis- 
dzinach pracy, ale powoduje bardzo p3- 
ważne zmiany dalekich i bardzo nieraz. 
dalekich polach. A 
„Upaństwowienie szkół. 
_ (0) Ministerjum wyznań religijnych i 
| oświecenia prblicznego ma zamiar przy- 
stąpić, o ile fundusze pozwolą do npań- 
'stwowienia «całego szeregu szkół: śred- 


kosztem. instytucji społecznych. Przede- 


| Rotwanda, szkoła techniczna kolei Warsz.- 


ij wied. i gimnazjum im. Staszyca, utrzymy- 


| wane dotąd kosztem Stowarzyszenia tech- 
„ników, 0 0 000: wok 


Trepki w szkołach, 


| (o) Ministerjum oświecenia rozesłało do 


| preintónich „Szkół i inspektorów okre- 
gowych okólnik treści następującej: 
= „Ciężkie i coraz cięższe warunki 
chwili obecnej wymagają wzmożonej za- 
 biemliwości 1 oszczędnego użytkowania 
tych zasobów, którymi rozporządzamy., 

- Znany jest- fakt wielziego braku i 
drożyzny obuwia. Ponieważ stosunki pod 
. tym względem wciąż się jeszcze pogar- 
szają, jest pożądane, by młódzież szkolna, 
o ile możności oszczędzała przez lato obu- 
„wie skórzane, zachówując je na zimę, przez 
[lato zaś używając obawia drewnianego. 
"Ponieważ wiadomem jest, że wśród mlo- 
dzieży, rodziców a nawet niektórych szkół 
panują podtym względem nieuzasadnione 
uprzedzenia, ministerjum prosi o posta- 
wienie tej sprawy w szkole jako obo- 
wiązku społecznego młodzieży“ 


| * Bezrobocia. i 
-(0) W dn. 22 b. m. porzucili pracę 
nia, Wskutek bezrobocia tego zawiesiły 


| herbaciarnie, sklepy i bazary. miejskie. 
| Karty chlebowe na okres 69 rozdane zo- 


d stały rządcom domów za pośrednictwem 


komisarjatów milicji, Karty z poprzednie- 
go okresu 68 go, dotychczas niezrealizo- 
wana, ważne są w dalszym ciągu. W na- 
stępnym okresie, w. razie niemożności wy- 
dania nowych keart, otrzymywać będzie lu- 


| z tego okresu. 


wał do pracowników wydziału zaopatry= 
wania wezwanie, w, którem oświadcza, że 
pracownicy pórzuciwszy praćę po otrzy- 
maniu pensji do 1-czerwca, postąpili bez- 
prawnie i uważani są wobec tego za zwol- 


dania ekonomiczne o podwyższenie płacy 
głównie, urlopy, skrócenie czasu pracy: 
i te p. warunki, wyłuszczone w 27 pun- 
ktach. Odezwa -magistratu zaznacza, że 
„petycja ta. złożona anonimowo nie może 
być traklowana jako. powód bezrobocia, 
zwłaszcza iż magistrat opracowuje, od 
-dłuższego czasu, projekt polepszenia ogól- 


s Sklobo | 


jaknajliczniejszych przedstawicieli zarów- | 


nich, w pierwszym rzędzie utrzymywanych . 


wszyscy pracownicy wydziału zaopatrywa- 


swą ozynność wszystkie tanie kuchnie i 


dność chleb i cukier za kupony górne kart 


W dn: 28 b. m, magistrat wystoso- 


je, tej lekkiej | 
æ rozwódką 
ady że stro- 


bliezność bawi się doskonale, rzęsistymi 


„ła przyłączyli się urzędnicy i roznosicie- 


le poczty miejskiej, stróże ogrodów i hal 
| miejskieh. > g TOR a. 


Internowante W. Grabskiego. 

~ (o) Pod tym tytułem pisze „Deutsche 
Warschauer Ztg.”: == | 

- Znany przywódoa narodowej demo- 
kracji, Władysław Grabski, powrócił w 
początkach kwietnia 1918 r. jako swykły 
uchodźea z Rosji do Warszawy; manezy 
to, iż nie posiadał on specjalnego eswo- 
lenia na przyjazd do generał-zubernator- 


stwa. Nis atarał się on zresztą o nie, 


powstania: Kościoszkowakiego, pułkowi- 


ków w Polsce, 


tadące widnsznie przekonanym, że odmó- 
Yiono by mu go. 


Jakkstwiek jego obecność tutaj, ze | 


względu ra jego przeszłość polityczną, 
nie wydawała się pożądaną, to jednak to- 
lerowane za tutaj, w przypuszczenin, że 
okropnośei jakie przeżył w Rosji skłonią 
go do uznania uprrządkowanych stosun- 
a tem samem — do pow- 


sirzymania się ed wsopiej względem 


Niemców agitacji. 


| 


i 


'w r, 1917 wydano 169272 tomów. 


Przypnszczenię ta okazala się myl- 


| Rem. Grabski objął niczwłocznie kierow- 
„nietwo nań tutejszą narodową demokracją 


i stał się wogóle miarsdajną osobistością 
w Kole Międzypartyjae:. Między iunemi 


wziął en udział w Zjeźżdzia wszystkich * 


przywódeów. N. D., jaki edbył sią y koń 
ou kwietnia w Warszswio, Działalność je- 


„go polegała przeważnie na wpajaniu prze- 


konania, $s nie jest wyłączona możliwość 
ponownego udziału Rosji w wojnie, że 


(sytuacja, w jakiej znajduje się koalicja 


na zachodzje, Jest dl» riej pomyślna, i że 
wobec teg» wskazana jest polityka skraj- 
nego pezysizmu, a więc — nsunięsia się 
od mocarstw centralnych, 

W kraja narodowa derotracja Gsżyć 


powinna do wprowadzenia na wszystkie 
stanowiska, swoich ludzi, Zwłaszcza cho- 


dziła mae wprowadzenie swoich zauszni- 


ków- za strnowiska, związane s czynno- 


ściami rsamiyęracyjnemi. 
© Me macbinacje Grabskiego zwrócono 
nawet uwagą ne Szwajcarii, przyczem do- 
dane, $e- uznaje on tylko zewnętrznie 
Radę Rezencyiną, potajemnie jednak in- 
tryguje, vsilnie przeciw niej i przeciw 


okupacji niemieckiej, 


W tych warunkach dalsze tolerowa- 


nie machinacji Grabskiego było niemo-' 
żliwe; musiano go unieszkodliwić drogą 


internowania, 
| "Z Roslt. 


(o) przybył z Odssy do „Warszawy | 
prezes warsz. Tow. wyścigów konnych p. | | 
Jurjewicz. Rada ukraińska mianowała p:i ` “L Fllegel: mk. 10. 
J. głównym zarządzającym stadninami 


państwowemi Ukrainy. P. Jurjewicz za- 
bawi w Warszawie kilka dni. | 

(e) Powrócili z Rosji: redaktor i wy- 
dawca „Przeglądu Porannego“. p. Fryze 


i ezłonek redakcji „Kurjera Warszawskie- | zonuusmuzzawowu REAR 
Redaktor odpow. Aleksander Bieliński. 


go” p. Władysław Rabski, 


Ocena podręczników szkolnych. 

(0) Referat programowy sekcji szkół 
średnich zwraca się za naszym pośredni- 
ctwem do autorów podręczników szkol- 
nych % prośbą o przysłanie do ministe- 
rjum W. R. i O. P, (Warszawa, Al. Uja 
zdowska 20) spisu swych podręczników 
(tytuł, rok, wydanie, wydawca, cena) wraz 


z wymieniem ocen, które się ukazały w 


czasopismach fachowych. Jest to potrze- 
bne dla upewnienia się, czy nie pominię- 
to jakiej książki lub oceny. 


Tow. czytelń m. st. Warszawy. 


(o) Dnia 26 b. m. odbyło sią opólne 
zebrania roczne członków Tow. czytelń 
m, Warszawy. Stan kasy komitetu Tow, 


„przedstawia się znacznie gorzej, niż w roku. 


zeszłym, a to głównie dzięki temu, że 
roczne subsydjum od maristratu, zamiast 
12960 mk., jak dotychczas, wynosi zaled- 
wie 6000, przyczem już w roku sprawoz- 


„dawczym do kasy komitetu wpłynęło za- 
ledwie 5670 mk. Składki członków dały. 


w roku spraw, 2050 mk., a więc o 1000 
więcej niż. w roku 1916, Uwzględniając 
tru'lne położenie Tow. ministerjum wyz- 
nań i oświecenia publicznego wyznaczyło 
mu roczne subsydjum 5000 mk. Naogół 
instytucja pracuje dosyć owocnie, gdyż 
7 Preli- 
minarż budżetowy na rok 1918 wynosi 
18150 mk. Mocą zarząizonych wyborów 
do komitetu weszli: pp. Bronisław Ro- 
gowski (prezes), Jadwiga Ostromęcka, 


Wincenty Piątkiewicz, Helena Bradtowa, 


Faustyńh Czerwijowski, Helena Dregó, 


„Józef Kołodziejczyk i p. Korniłowicz, 


nionych. Pracownicy wydziału złoży i żę. | mamammmmmmmmna 


Agentura Łódzka 


< Do bezrobocia pracowników wydzia- | 


Wykrycie kradzieży, 
(0) W niedzielą w nocy ze skarbca 


lańskiej w tajemniczy sposób znikł zapas 
obuwia męskiego i damskiego, przygoto: 
wany do rozdania personelowi kasy, w 
ilości 75-ciu par, | 


Starem Mieście, zauważył dwóch młodzień- 
ców, wiozących dorożką kilka worków x 
obuwiem. Jadących milicjant zatrzymał 
i odesłał do komisarjatu, gdzie okazało 
się, że są to Zdzisław Szczepański i Zy- 
gmunt Kalinowski, pracownicy Kasy Kra- 
jowej Przyznali 
obuwia | wskazali ieszcze dwóch swoich 
wspólników, również pracujących w chas 
rakterze gońców, a mianowicie Zygmunta 
Idonka i Jana Jabłonowskiego. 


(ka tą od dłuższego ozasu systematycznie: 
okradsłą kasą z materjałów piśmiennych, : 


stali osadzeni pod kluczem. 


- Znaczne kradzieże. 


znacznych kradzieży ze sklepów, a mia»! 
nowicie: ze sklepu Anny Thones pod X ; 
przy ul. Czystej skradziono towarów ga- 
lanteryjnych na sumę 20,000 mar. oraz. 
ze składu futer Eisenberga pod N 2 przyj 
ul. Nowiniarskiej skradziono futer na sumą 
50.000 mar., > i i 


(o) Weoraj rano, po otworzeniu d 
mu handlowego Wacława Popowicza prz 


„że wszystkie niemal towary jedwabne, 
znajdujące się na 20 półkach zostały ski | 
dzione. | | 

Złodzieje jeszcze w czwartek ubie=j 
gły wynajęli pusty lokal na pierwszem 
piętrze nad magazynem, lecz nie wprowa” 
dzili sie. OW 

Wartość zrabowanych jedwabi 
Popowiex ocenia na 
marek. 


przeszło 200,000 


złożone w „&odzinie Polskie, 
"+. Zamiast kwiatów na grób przedwcześnie: 
zgasłej 8. p. Władysławy Morozowiczowej ofiarująg 
s An E Na „Uzdrowisko | 

....B. Jerozolimski mk, 18, 

|. L Fliegel mk, 10. i 
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